
Ułani, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
 
Niejedna panienka i niejedna wdowa, 
zobaczy ułana, kochać by gotowa. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
 
Nie ma takiej wioski, nie ma takiej chatki, 
gdzie by nie kochały ułana mężatki. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
 
Jedzie ułan, jedzie, konik pod nim pląsa, 
czapkę ma na bakier i podkręca wąsa, 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
Hej, hej, ułani, malowane dzieci, 
niejedna panienka za wami poleci. 
 


